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Marsz powstańców na Madryt 


Powstanie z Marokka objęło południową Hiszpanję — Wojska rządowe opo- 
wiadają się za przywódcą powstania generałem Franco — Władza wysuwa 
się z rąk lewicowo-masońskiego rządu w Madrycie 


Paryż (PAT) Marokańscy kore- 
spondenci dzienników paryskich dono- 
szą, że samoloty rządowe bombardowa- 
ły w sobotę wieczorem miejscowości 
Ceuta, Melilla, Larache i Tetuan. Po- 
wstańcy na lotnisku w Larache ostrze- 
liwali samoloty z karabinów maszyno- 
wych. Jeden z samolotów spadł po 
stronie francuskiej. 

Z Rabatu donoszą, że dowódca po- 
wstańców marokańskich gen. Franco 
ma poparcie na kontynencie. W Ma- 
rokku otrzymano potwierdzenie wiado- 
mości, że w Sewilli powstała 22-ga dy- 
wizja pod dowództwem gen. de Llano. 

Trzy samoloty hiszpańskie po zbom- 
bardowaniu lotniska w Melilli, wylą- 
dowały na terytorjum Marokka hi- 
szpańskiego. Autobusy pomiędzy Ra- 
batem a Tangerem kursują bez prze- 
szkód. 

W Tangerze otrzymano komunikat 
radjostacji w Sewilli, donoszący, że po- 
wstańcy przybywający z Marokka, wy- 
lądowali w Kadyksie i maszerują w 
Kierunku Sewilli. 

Gen. Óuiepo de Llano komunikuje, 
że objął władzę w Sevilli, wydając jed- 
nocześnie rozporządzenie, mające na 
celu udaremnić szeregu politykom zbli- 
żonym do rządu ucieczkę zagranicę. 

Paryż. (PAT) Z Gibraltaru dono- 
szą, że kanonierka powstańcza przybi- 
ła do portu Algeciras. Po 6-tym wy- 
strzale armatnim na wszystkich gma- 
chach rządowych i koszarach w Alge- 
ciras ukazały się białe chorągwie. Ca- 
ły obszar na północ od Gibraltaru pod- 
dał się powstańcom. 

Z Rabatu donoszą, że trzy okręty 
wojenne, wysłane z Hiszpanii przeciw- 
ko powstańcom, przeszły na stronę 
wojsk powstańczych. Z załogą czwar- 
tego okrętu powstańcy prowadzą per- 
traktacje. Gen. Franco znajduje się w 
Melilla i panuje nad sytuacją w całym 
Marokku hiszpańskiem. Powstańcy 
zajmują wszystkie najważniejsze punk- 
ty strategiczne, a także koleje i szosy. 

Około 20 tys. powstańców należy do 
armji regularnej i |legji cudzoziem- 
skiej. Doszło do poważnych walk w 
miejscowościach Zogo, Jemis, Angera, 
Bebirros, gdzie powstańcy ządali cięż- 
kie straty gwardji cywilnej. W sobotę 
wieczorem oddziały powstańcze usiło- 
wały owładnąć pocztą hiszpańską w 
Tangerze, lecz zostali odparci. Ilość 
ofiar ludzkich jest nieznana, lecz przy- 
puszczają, że jest bardzo wielka. 


Marsz na Madryt 


Paryż.(PAT) Z Gibraltaru dono- 
szą ,że część wojsk, przybyłych z Ma- 
rokka „wylądowała w Kadyksie, skąd 
wyjechała w kierunku Sevilli, aby po- 
łączyć się z powstańcami w tamtej- 
szym garnizonie, a następnie wspólnie 
rozpocząć marsz na Mądryt. 

W Kadyksie część garnizonu, wier- 
na rządowi, zaatakowała powstańców, 
celem oswobodzenia gubernatora i ob- 
lężonej gwardji cywilnej. 

W Huelva garnizon odmówił .wyko- 
“gnia rozkazu powstańczego gen. Quei- 
po de Llano o wymarszu w kierunku 
Sewilli. 


Bomby nad Marokkiem 


Tanger (PAT) Wierne rządowi 
samoloty bombardujące przybyły w 
niedzielę z Hiszpanji do Marokka i 


bombardowały miejscowości Larache, 
Ceuta i Melilla. 

Lotnictwo powstańcze stoczyło z si- 
łami rządowemi walkę powietrzną. 
Gen. Franco przyleciał samolotem z 
Las Palmas do Larache i objął dowódz- 
two nad powstańcami. Wojska po- 
wstańicze mają panować nad całą sy- 
tuacją w Marokku hiszpańskiem. 

Londyn (PAT.) Reuter donosi z 
Gibraltaru, że wedle nadeszłych tam 
informacyj, 20 tys. żołnierzy z legji cu- 
dzoziemskiej miało się przyłączyć do 
powstańców w Marokku. Z Kartageny 
wyruszyły w sobotę wieczorem dwa 
okręty wojenne do Melilli, wioząc na 
pokładzie w dy rządowe. 

Madryt. (PAT) W sobotę wieczo- 
rem minister spr. wewnętrznych opu- 
blikował przez radjo odezwę wszyst- 
kich organizacyj robotniczych, prokla- 
mujący strajk generalny w miejscowo- 
ściach objętych powstaniem, który bę- 
dzie trwał aż do stłumienia rewolty. 


W Barcelonie cisza 


przed burzą 
Paryż (PAT.) Z Barcelony dono- 


szą, że w mieście panuje spokój, lecz 
ludność zdradza wielkie podniecenie, 
oczekując z niecierpliwością wieści z 
Madrytu. Komunikaty rządowe, nada- 
wane przez radjo, są odbierane. 
Członkowie organizacyj, należących 
do „Frontu ludowego*, są zmobilizowa- 
ni i skoncentrowani w siedzibach od- 
nośnych organizacyj. Wiadomość o 
wypowiedzeniu posłuszeństwa przez 
niektórych dowódców wojskowych, 
oraz o rozwiązaniu szeregu pułków, 
wywarła olbrzymie wrażenie. Areszto- 


wano wielu członków organizacyj pra- 
wicowych, m. in. jednego kapitana 
gwardji cywilnej. 
Nowy rząd w Madrycie 
Madryt. (PAT) Martinez Barrio 
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ne — Azcarate, sprawy wewnętrzne — 
gen. Pozas, generalny inspektor gwar- 
dji cywilnej. Tekę wojny objął gen. 


Miajas, finansów — Ramos, pracy — 
De Los Rios, sprawiedliwości — Gar- 
zon „aksa publicznych — cad komu- 


MAPKA SYTUACYJNA POŁUDNIOWEJ HISZPANJI I MAROKKA 
HISZPAŃSKIEGO. 
czele nowego Į nikacji — Lluhi, rolnictwa Feted, prze- 
mysłu i handlu — Buyalla, oświata — 
Domingo i minister bez teki — Roman. 
W nowym gabinecie pięciu mini- 
strów należy do unji republikańskiej, 


odmówił stanięcia na 
rzędu. 
Premjerem został Giral, który jed- 
nocześnie objął tekę marynarki. 
Skład rządu: Premjer i minister 
marynarki — Giral, sprawy zagranicz- 


Pływackie mistrzostwa armji odbyły się w Poznaniu 


| SPOSA 


MISTRZOWIE ARMII W PORA 


Od lewej: mat Swacha (mar. woj.) mistrz na 200 m, por. Boguszewski (WKS 
Wawel, Kraków) mistrz na 50 m, ppłk. Jakubowski, który w imieniu Dowódcy 
O. K. VII wręczył nagrody zwycięzcom, por. Jabłoński (WKS Wawel, Kra- 
ków) mistrz na 100, 300 i 1000 m, oraz ppłk. Mikke z 15 p. ul., główny sędzia. 


czterech do lewicy republikańskiej, 
trzech do partji narodowo - republi- 
kańskiej i jeden do lewicy kataloń- 
skiej. 


Dekrety nowego rządu 


Madryt. (PAT) 
Madrycie komunikuje, że nowy rząd 
wydał szereg dekretów, anulujących 
proklamowanie stan uoblężenia w sze- 
regu miejscowości « Hiszpanji, Marok- 
ka oraz wysp Balearskich i Kanaryj- 
skich, gdzie stan oblężenia został nie- 
legalnie proklamowany przez powstań- 
ców. 

Inne dekrety nakazują rozwiązanie 
wszystkich oddziałów wojskowych, bio- 
rących udział w ruchu powstańczym. 


Radjostacja w 


Jest wielu zabitych 


Madryt (PAT) Rząd komuniku- 
je, że ruch powstańczy został opanowa- 
ny w trzech ośrodkach, w których był 
najgwałtow niejszy, a mianowicie w 
Barcelonie, Sewilli i Maladze. 


Z Gibraltaru donoszą, że w okolicz- 
nych wioskach hiszpańskich miały 
miejsce gwałtowne starcia. Jest wielu 
zabitych. 


Rząd twierdzi, 
że panuje nad sytuacją 


Madryt. (PAT) Noc w Madrycie 
minęła naogół spokojnie. Patrole mi- 
licji ladowej wycofano z ulic. Miasto 
przyjęło normalny niedzielny wygląd. 

Czterdzieści samolotów wystarto= 
wało do Marokka ,celem rozpowszech= 
nienią wśród powstańców ulo*** rzą- 


dowych. Samoloty zabrały 
również bomby. 

Ochotnicze oddziały, złożone z gór- 
ników „zostały włączone do gwardji cy- 
wilnej i wyruszyły do Sewilli celem 
walki z powstańcami. 

W Kadyksie tłum i gwardja cywil- 
ma odbili gmach gubernatorstwa, któ- 
rym owładnęli powstańcy. 

Według ostatnich doniesień, 6 tys. 
górników z Asturji znajduje się w dro- 
dze do Madrytu, celem wzmocnienia 
sił, wiernych rządowi. 

Madryt. (PAT) Ministerstwo 
spraw wewnętrznych opublikowało w 
niedzielę o godz. 12 w południe komu- 
nikat przez radjo, że rząd kataloński 
całkowicie panuje nad sytuacją w Bar- 
celonie. Jeżeli jeszcze istnieją pewne 
nieznaczne ośrodki powstańcze, to we- 
dług komunikatu, rozporządzają one 
wyłącznie piechotą i zdemontowaną 
artylerją. W ręce wojsk rządowych 
wpadło 5 armat i wielu oficerów. 

O godz. 12,30 rząd wystosował przez 
radjo odezwę do ludności, wzywającą. 
do czujności i spokoju. 

Żołnierzy oddziałów powstańczych 
zwolniono od obowiązku poshuszeń- 
stwa dowódcom. 

Madryt. (PAT) W niedzielę o 
godz. 15,15 ministerstwo spraw wewn. 
opublikowało komunikat, według któ- 
rego powstańcy poddali się w Maladze 
i Barcelonie. Sytuacja w San Seba- 
stian została opanowana. 

Zaprzeczają, jakoby wojska z Sego- 
wji i Logrono miały maszerować na 
Madryt. Garnizony w tych miastach 
stanęły po stronie rządu. W Melilla 
powstańcy ponieśli kompletną klęskę, 
przyczem wielu schroniło się do strefy 
francuskiej, gdzie zostali internowani. 
W Ciudad Real panuje spokój. Sytua- 
cja w Barcelonie została całkowicie 
opanowana. 


Cudzoziemcy uciekają 

Gibraltar. (PAT) W niedzielę 
przybyli tu samochodami liczni Ame- 
rykanie i Anglicy, opuszczający Hi- 
szpanję. Na samochodach są ślady 
kul. 

Władze brytyjskie zatrzymały 
swoich obywateli w Gibraltarze. Znaj- 
duje się tam obecnie kilkuset uchodz- 
ców Hiszpanów, a także kilkanaście 
rodzin angielskich, stale zamieszkują- 
cych w Hiszpanji. 


ze sobą 


Heljasz nie pojedzie 
do Beriina 


Heljasz został ostatecznie skreślony z 
drużyny olimpijskiej wobec dwukrotnego 
niestawienia się do eliminacyj. Pol. Kom, 
OL postanowił poza tem definitywnie zgło- 
sié do Berlina sztafetę 44400 m w skła- 
dzie: Maszewski, Śliwak, Kucharski i Bi- 
niakowski. 

Z wagi półciężkiej pięściarzy ostatecz- 
nie zrezygnowano. O ile PZB nie zdecy- 
duje się na eliminacje, postanowiono zgło- 
sić do wagi muszej na igrzyska Sobkowia- 
ka, a w lekkiej Kajnara. 

Zawodnicy, którzy nie złożyli „dotąd 
przysięgi olimpijskiej, uczynią to jeszcze 
przed odjazdem do Berlina. 


Australja — Niemcy 1:1 


Londyn. — W sobotę rozpoczęło się 
na kortach trawiastych Wimbledonu, wo- 
bec 6 tysięcy publiczności, spotkanie fi- 
nałowe międzystrefowe o puhar Davisa 
Australja — Niemcy, które ma wyłonić 
przeciwnika obrońcy puharu, Anglji. 

Oba kraje podzieliły się punktami, tak. 
jak ogólnie oczekiwano, wielką jednak 
niespodzianką była ciężka, trzygodzinna 
walka, jaką musiał stoczyć Cramm, by 
pokonać mistrza australijskiego Quista, 
który dotychczas w Europie znany był, 
jako doskonały doublista. Henkel zno- 
wu przegrał gładko z Crawfordem i po 
dwóch setach przerwał grę, motywując 
krok ten chorobą. z $ 

W rezultacie, znajdujący się w :dosko- 
nałoj tormie, Crawford, wygrał z Henk- 
lem 6:2, 6:2, przyczem Henkel zdobył pun- 
kty jedynie serwisami. Druga gra była 
niesłychanie denerwująca i ciekawa. — 
Quist stale urozmaicał grę, podchodząc 
często do siatki, od której Cramm odcią- 
gał go lobami. W piątym secie Niemiec 
prowadził już 5:3 i miał 5 piłek meczo- 
wych, lecz Quist nietylko wyrównał, ale 
prowadził 6:5, a potem nawet przy 8:7 
i 40:0 miał trzy piłki meczowe. Znowu 
Cramm podciągnął do 10:9 i wygrał do- 
piero szóstą (!) piłkę meczową. 


Gra podwójną odbędzie się w ponie- 
działek, 


GRY SPORTOWE 


Ziaja  zdyskwalifikowany. Wedlug nie- 
sprawdzonych jeszcze pogłosek, bramkarz dru- 
źyny szczypiórniaka P. Z. P. Siemianowice, 
Ziaja został dożywotnie zdyskwalifikowany za 
podpisanie zgłoszenia do niemieckiego zespołu 
w Bytomiu. Jak wiadomo. Ziaja gral na me- 
czu przeciw Wiedniowi, jako reprezentant Ślą- 
ska, przyczem już wtedy podnoszono. że podpi- 
sal on zgłoszenie do klubu niemieckiego, i 


| Walasiewiczówna bije rekord światowy 


Warszawa. — W czasie przerwy 
spotkania treningowego naszych olim- 
pijczyków z drużyną węgierską „Phoe- 
bus“, Walasiewiczówna zaatakowdała 


swój własny rekord światowy w biegu 
na 80 m, który wynosi 9,8 sek. Próba 
powiodła się, albowiem Polką uzyska- 
ła doskonały czas 9,6 sek. 


Olimpijczycy - Phoebus 3:1 (2:1) 


Warszawa. — Ostatnim przeciwni- 
kiem naszych olimpijczyków jest drużyna 
węgierska Phoebus. Pierwsze spotkanie 
z Węgrami odbyło się w sobotę w War- 
szawie wobec 8 tysięcy publiczności. Go- 
ście nie pokazali nadzwyczajnej klasy i 
byli ROA naogół dużo słabszą. 

Po ciekawej i żywej grze, zdecydowa- 


ne zwycięstwo odnieśli Polacy, dla któ- 
rych bramki uzyskali Peterek w 14 min. 
Kisieliński w 26 min. i Piec w 42 min. 
po przerwie. Bramkę, strzeloną przez 
Szerfkego, sędzia nie uznał. 

Wyróżnili się: Peterek, God i Piec. — 
Obrona była przeciętna, a w pomocy naj- 
lepszym był Kotlarczyk II. 


Olimpijczycy w drugim dniu 4:4 (2:4) 


Łódź. Drugie z kolei zawody tre- 
ningowe olimpijczyków z węgierską 
drużynę Phoebus przyniosły wynik 
nierozstrzygnięty. 

Drużyna polska grała do przerwy 
fatalnie. 

Po zmianie stron poczyniono zmia- 
ny w zestawieniu drużyny, która gra- 


ła w następującym składzie: Madej- 
ski, Gałecki i Sitko (po przerwie Szcze- 
paniak), Piec II, Cebulak i Kotlarczyk 
(Tadeusiewicz), Wodarz, God, Peterek, 
Matjas i Piec I. Najsłabiej wypadł 
Siłko. Bramki zdobyli dla Polaków 
Wodarz i Peterek. 


Świetne wyniki 
strzelców olimpijskich 


Polscy strzelcy, którzy wyznaczeni zò- 
stali na Olimpjadę — opuścili wczoraj 
Warszawę i udali się na 10-dniowy urlop. 
Do Warszawy powrócą 27 bm., skąd po lek- 
kim treningu wraz z całą polską ekipą 
wyjadą do Berlina. 

Olimpijskie zawody strzeleckie odbędą 
się w dn. 6, 7 i 8 sierpnia i do tego czasu 
strzelcy będą trenowali na słynnej strzel- 
nicy w Wansee pod Berlinem, 

Na zawodach treningowych strzelecka 
drużyna olimpijska osiągnęła rewelacyjne 
wyniki. 

W strzelaniu z karabinku sportowego 
kpt. Karaś i plut. Pachla osiągnęli 299 pkt. 
na 300 możliwych, co jest nowym rekordem 
Polski, Mjr, Wrzosek osiągnął 297 pkt. 


W strzelaniu z pistoletu do sylwetek 
kpt. Bursa, kpt. Suchorzewski i p. Piąt- 
kowski osiągnęli możliwe maksimum: 18 
trafień na 18 możliwych. 


Ostatnie uchw:7'y P. K. Ol. 


Polski Komitet Olirapijski załatwiał we 
czwartek wieczorem caly 6zereg dalszych 
spraw, związanych z końcowemi przygotowa- 
niami przędolimpiekiemi, Wysłuchanoe epra- 
wozdań e ostatnich przygotowań, zlożonych 
przez delegatów poszczególnych związków spor- 
towych i kierowników drużyn olimpijskich. 

Odnośnie sztafety 4x400 mtr, komitet olim- 
pijski, na zasadzie środowej próby w CIWT'-le, 
uznał, że forma drużyny była zadawalająca i 
zdecydował się zgłosić sztafete na oliinpjadę. 
Postanowiono wysłanie 5 zawodników, a miano- 
wicie Maszewskiego, Śliwaka, Biniakowskiego 
i Kucharskiego, a co do rezerwowego, to w 
najbliższych dniach odbędzie éie eliminacja po- 


między Szeflerem i Gąsowskim w biegu na 
400 metrów. 
W drużynie mzapaśniczej zdecydowano sie 


na czterech zawodników, a mianowicie Rokitę 
(w. kogucia) Ślązaka (w. piórkowa), Szajew- 
skiego (w. lekka) i Neuffa (w, półśrednia). 

W Kolarstwie postanowiono zgłosić do bie- 
zu szosowego 5 zawodników, a mianowicie Ka- 
piaka, Starzyńskiego, Targońskiego. Zieliń- 
skiego i Oleckiego. 


AUTOMOBILIZM 


Podczas wyścigów samochodowych w Denu- 
ville zderzyły się dwa auta. Znany sutomobili- 
sta francuski Lehoux został zabity, zaś Włoch 
Farina odniósl ciężkie rany, 


LEKKA ATLETYKA 


Próba pobicia rekordu polskiego w 
dziesięcioboju, podjęta przez Gierrutę w 
piątek i sobotę w Warszawie, ostatecznie 
się nie udała, albowiem uzyskał on w su- 
mie tykó 6.617 punktów, podczas gdy do- 
tychczasowy rekord wynosi 6.912 pkt. 
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PŁYWANIE 


Najgorętszy dzień roku, jakim była 
sobota, wykorzystali przebywający w Ber- 
linie Japończycy na eliminację. Uzyska- 
no znowu doskonałe wyniki; 100 m wzn.: 
Kiokawa 1:07.2; 200 m klas.: Hamuro 2:42 
przed Koiką; 200 m dow.: Arai 2:09.6. Na 
100 ra dow, w nieobecność Yusa zwycię- 
żył Tagucha w 57.5. 

W mistrzostwach Niemiec ciekawsze 
wyniki w sobotę były następujące: 100 m 
dow.: Fischer 50,8; 200 m klas. pań: Ge- 
nenger 8:02.7; 100 mtr. wzn.: 1) Hans 
Schwarz 1:10, 2) Schlauch 1:11.1, 3) Simon 
1122; 400 m dow. pań: Halbsgut 5:51.7; 
trampolina: 1) Wais 8. 139.36, 2) Esser, 3) 
Lorens. 


PIŁKA NOŻNA 


Unja — Lublin pozostaje na mocy uchwały 
zarządu Lubelskiego OZPN nadal mistrzem 
okręgu. Gracz Bielecki, który grał w „Unii* od 
dwóch lat pod falszywem nazwiskiem, został u- 
karany dyskwalifikacją. Zastępca eeckretarza 
klubu Świderski, który zgłosił Bieleck'ego pod 
fałszywem nnazwiskiam do PZPN, został doży- 
wotnie zdyskwalifikowany. 

Krakowski OZPNŃ odwołał się do referendum 
okrogów w sprawie uchwały PZPN, miannującej 
Cracovie mistrzem okręgi. NA znak protestu 
przeciwko uchwale władz warszawskich, ustąpił 
ze stanowiska ewegó pierwszy wiceprezes 
KOZPN starosta dr. Wnęk. 

Wilimowski, który, jak wiadomo, został 
mdyskwalifikowany w związku z głośną sferą 
„Ruchu, postanowił podobno opuścić szeregi 
mistrza Polski i zupełnie wycofać się z piłkąr- 
stwą, 

Lwowska Pogoń odwołała eie, jak wiadomo, 
w sprawie dyskwalifikacji Zimmera do zarządu 
Egi, który dotąd jednak sprawą tą nie zajmo- 
wał sie wobec niewpłacenia przewidzianoj sta- 
tutem kaucji pieniężnej W związku z atakami 
miesięcznika klubowego Pogoni ma ligę, Wartę 
oraz publiczność poznańską, zarząd ligi uchwa- 
li! wydać specjalny komunikat, pietnujący tego 
rodzaju wystąpienia, 

Polonja warszawska odbyła żałobne poósie- 
dzenie, poświęcone pamieci trazieznie zmarłego 
w katastrofie lotniczej pod Orłowem, wieepre- 
zesa klmbu i b. gracza, a później kapitana 
związkowego PZPN. śp. ppłk. dypl. Stefana 
Lótha. Zarządzono w klubie 6-tygodniową ża- 
PT noszenie przez członków opasek żałob- 
ńnych. 

Zarząd WOZPN zarządził na wszystkich 
meczach jednominutową chwile milczenia, a 
graczom polecił noszenie podczas zawodów do 
końca rb. opasek żałobnych. 

Trener objazdowy PZPN, z Po 
znanią, po miesięcznym pobycie w Wilnie wy- 
jechał do Grodna, gdzie będzie prowadził tre- 
mingi miejscowych klubów. 


KOLARSTWO 


nTour de France", Po jednodniowym 
wypoczynku w Digne, zawodnicy ru- 
szyli w sobotę w dalszą drogę. Na star- 
cie do dziesiątego etapu, prowadzącego 
do odległej o 156 km Nicei, stanęło już 
tylko 59 kolarzy, a więc już prawie 30 od- 
padło z tych, którzy wystartowali przed 


p. Sell 


dwoma łygodniami z Paryża. Krótka tra- 
sa dała pole do popisu szybkim kolarzom 
i dlatego jako pierwi na metę w Nicei 
wpadli zawodnicy, utrzymujący Się do- 
tychczas w środku stawki. Prawie rów- 
nocześnie przybyli w kolejności: 1) Maye 
(Fr), 2) Heimann, 3) Hendriks (B) z cza- 
sem 4 godz, 44:16, następnie szybki Fran- 
cuz Le Grèves 4 g. 47:49, a dalej 5) Duca- 
zau, 6) Vierinkx, 7) Antoine, 8) Mersch, 
9) F. Maes, 10) Verwaecke. Kolejność za- 
wodników w ogólnej klasyfikacji nie ule- 
gła żadnej zmianie. Prowadzi Maes z 
czasem 67 g. 43:39, 2) P. Clemens 67 g 
44:51, 3) A. Magne 67 g. 46:13, 4) Verwae- 
cke, 5) M. Clemens, 6) Mersch. 


0 WEJŚCIE DO LiGI 
AKS (Śląsk) i Gryf 5:3 (5:1) 
Skoda (Warszawa) i Unja 
4:0 (1:0) 
Brygada i ŁTSG 1:0 (1:0) 
RKS (Hajduki) i Polonja 
(Przemyśl) 2:0 (2:0) 


Cracovia i Pogoń (Stryj) 
3:0 (1:0) 


Kluj zwyciężył w Bydgoszczy 

Bydgoszcz. (Tel. wł.) W niedzie- 
odbył się w Bydgoszczy wyścig kolar- 
ski na dystansie 100 kn z udziałem 
kolarskiej drużyny narodowej, z olim- 
pijczykami na czele. Startowało ogó- 
łem 25 zawodników, z których 19 bieg 
ukończyło. Olimpijczycy dali innym 
zawodnikom 5 minut wyrównania. 

Pierwszy przybył do mety Kluj 
(HCP, Poznań) w czasie 3 g. 29,5 min., 
przed Oczajnikowem  (Iskra-Warsz.) 
3 g. 29,8 min. 3) Olecki (Warsz.) 3 g- 
2:28,8 min, 4 Ritter (Bydg.) 3:02:24, 
5) Starzyński (Warsz.) 3:02:24,2, 6) 
Lange (Pozn.) 3:07:44,2. Odpadli z dru- 
żyny olimpijskiej Targoński i Kapiak 
wskutek zderzenia, 

Kiełbasa zajął dopiero 14-te miejsce. 


Pływackie mistrzostwa 
Polski 


Ciechocinek. — Na pływalni ter- 
malno-solankowej w Ciechocinku rozpo- 
częły się w sobotę pływackie mistrzostwa 
Polski, w ramach których odbyła się pró- 
ba olimpijska kandydatów do sztafety, 
4X200 m dow. Mimo, że minimum, wy- 
znaczone ną 9:35, miało być obniżone na 
9:40, próba się nie powiodła, albowiem 
uzyskano w sumie 9:45 sek. (Karliczek I 
2:21.4, Bocheński 2:24.4, Szrajhman I 227 
i Karpiński 2:86). 

Niespodzianką był start i zwycięstwo 
na 100 m dow. Kratochwilówny, dzięki 
której też sztafeta pań AZS Warszawa po- 
biła rekord polski na 4100 m dow. wy- 
nikiem 6:09,3, lepszym o 198 sek. od do- 
tychczasowego. W. poszczególnych kon- 
kurencjach wygrali: 

Panie: 100 m dow.: Kratochwilówna 
(AZS-Warsz.) 1:21, 200 m klas.: Jarkuli- 
szówra (Gisz.) 3:29, 4X100 m dow.: AZS, 
Warsz, (Tosiówna, Kratochwilówna, Hol- 
fajerówna, Bruczówna) 6:09.3. I klasa — 
100 m dow.: lanasikówna (Unja) 1:30.8, 
200 m klas.: Szumiłówna (Sok. Gr.) 3:41.8. 

Panowie: 200 m dow.: Karliczek (EKS) 
2:214, 100 m wzn.: Karliczek 1:17.8, 100 m 
klas.: Heidrich 1:19.3, 3%100 m zm.: EKS 
(Karliczek, Rusin, Rother) 3:47,6, tram- 
polina: Maerz 137.77, I klasa — 200 m 
dow.: Zguda (YMCA Kr) 5:58.8, 100 m 
klas.: Gołębiowski (ŁKS) 1:29.8, 100 m 
wzm.: Cramer 1:81. Punktacja: 1) EKS 
70 p, 2) AZS, W. 57 p. 3) Giszowiec 43 p. 


Cyganie wykluczeni 
z Olimpjady 

Berlin (PAT) Policja berlińska 
wydaliła w tych dniach przymusowo 
wszystkich cyganów z granic miasta 
Berlina, wyznaczając im miejsce za- 
mieszkania w pobliżu miejscowości 
Marzahn. Zarządzenie to umotywo- 

wano względami higjenicznemi. 


Komisarz Lester złożył oficjalny protest 


Komitetowi Trzech na skandaliczne postępowanie z nim senatu gdańskiego 


Paryż (tel. wł.) Ministerstwa 
spraw zagranicznych Francji, Anglji i 
Polski otrzymały pisemny protest wy- 
sokiego komisarza Ligi Narodów w 
Gdańsku, Lestera, który wypowiada 
się przeciw sabotowaniu i teroryzowa- 
niu go przez senat gdański. 

Na podstawie zażalenia wysokiego 
komisarza zbierze się w przyszłym ty- 
godnia w Londynie jednocześnie z kon- 
ferencją lokarneńską Komitet Trzech 
(Anglja, Francja, Polska), powołany 
do rozpatrywania spraw gdańskich. 
Jest możliwe, że Komitet Trzech posta- 
nowi zwołać radę Ligi Narodów, lecz 
niewiadomo jeszcze w jakim terminie. 


Warszawa. (Tel. wł.) Agencja 


„Press“ donosi z Gdańska, że piątkow. 
stacją warszawską wywołała 


silne wrażenie w opinji publicznej 
wolnego miasta. Szczególnie podnoszą 
w Gdańsku, że w manifestacjach wzię- 
ły tdział również związki robotnicze, 
będące pod wpływami P. P, S. Uważa- 
ne to jest za dowód, że społeczeństwo 
polskie jest solidarne w sprawie gdań- 
skiej. 

Koła polityczne Gdańska oczekują 
wyniku manifestacyj w niedzielę, któ- 
re zapowiedziane zostały w całej Pol- 
sce. 

Opozycja w Gdańsku uważa, że 
punkt ciężkości sprawy gdańskiej znaj- 
duje się obecnie nie w Genewie, ani 
Berlinie, ale w Warszawie. Od decy- 
zji rządu polskiego będzie zależał dal- 
szy rozwój wydarzeń w, wolnem mie- 
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, Warszawa (tel. wł) Jak dono- 
si z Londynu „Kurjer Warszawski“, 
dzień rozpoczęcia rozmów trzech mo- 
carstw lokarneńskich nie został jeszcze 
wyznaczony. Ogólnie przyjmuje się, 
ze rozmowy te rozpoczną się w środę, 
dn. 22 b. m. i potrwają dwa dni. wi 
sobotę ambasador francuski w Londy- 
nie odbył rozmowę z ministrem Ede- 
nem, w czasie której omawiano zakres 
narad, zbliżającej się konferencji. Z 
punkłu widzenia mocarstw lokarneń- 
skich najważniejszą w tej chwili kwe- 
stją jest przedłużenie okresu przejścio- 
wego, który upływa 31 lipca, na czas 
którego rząd niemiecki zobowiązał się 
w swej nocie z 29 marca nie powięk- 
szać garnizonów w dawnej strefie zde- 
militaryzowanej. 


RZED OLIMPJAD 


Obozy młodzieży i studentów 


XI Igrzyska Olimpijskie w Berlinie zzgroma- wych: Belgja, Chiny F'niaadja, 


dza nietylko kwiat zawodników całego świata, 
lecz po raz pierwszy również delegacje młodzieży 
rozmaitych państw. Kom tet Orzanizacyjny za- 
prosił w swoim czasie na Ulirapiadę po 30 mlo- 
dzieńców z każdego -pańsiwa w wieku 15 do 18 
lat, oraz po 30 absolwentów szkó, sportowych 
do specjalnie zorzanizowany.h obozów  Uczest- 
nicy obozu stndentów sportowych wymienić 
mają doświadczenia i poznać w ramach sporto- 
wo-pedagogicznego kongresu roztmuaite metody 
nauczania, N2 zaproszeni. ministra oświaty 
Rusta przemawiać beda du zgromadzonych stu- 
dentów najznakomitei pedagodzy, a wykłady 
ich ilustrowane bedą demonstracjami delegacyj 
poszczególnych par w 

Następujące puństwa zwłosiy uczestnictwo 
w miedzynarodowym obozie studentów eporto- 


Eliminacje przedolimpijskie 
atletów 


W Katowicach odbyły sie ostatnie elimina- 
eyine przedolimpijskie zawody zapaśnicze, Do 
zawodów etaneli wszyscy zapaśnicy polscy, sko- 
szarowani częściowo w obozie 1 niektórzy spro- 
wadzeni specjalnie na te zawody. 

Rozegrano 11 walk. Do najpiękniejszej wal- 
ki zaliczyć można spotkanie. Marcok (Śląsk) — 
Ślązak — Warszawa) w wadze piórkowej, ©- 
raz Neuff — Hinz w wadze półśredniej, Rów- 
nież bardzo ciekawa była walka Ślązaka z Świe- 
tostawskim, 

Pełny egzamin zdali tylko Ślązak * częściowo 
Rokita. Nieżle zaprezentował sle Neuff. Nie- 
spodziankę wieczoru był Sz'jewski. który mimo 
dwu porażek, jakie odnióst z Hinzem i Neuffem 
w wadze półśredniej, został wstawiony do- dru- 
żyny olimpijskiej w wadze lekkiej. 

Ostateczny skłąd ekipy olimpijskiej przed- 
stawia się nast.: Waga koguca Rokita, waga 
piórkowa — Ślązak, waga lekka Szajewski, wa- 
za półśrednia — Nenuff. Ozy Neuff do Berlina 
pojedzie, jest jeszcze pytanie, gdyż wymagana 


jest tu zgoda komitetu olimpijskiego. — Pu- 
bliczności około 500 osób. 
Poszczególne walk dały nast. wyniki: W 


wadze koguciej Rokita (Warszawa) odniósł nie- 
znaczne zwycięstwo na punkty nad Kuchta. W 
wadze piórkowej Ślązak w trzeciej minucie kra- 
watem położył Marcoka, zaś  Świętosławski, 
mistrz Polski, pokona! na punkty Marcoka, Ślą- 
zak, mistrz wagi lekkiej, który strenował się do 


wagi piórkowej (w które, n.ezbyt dobrze cię 
czuł), w spotkaniu 2 mistrzem Polski Święto- 
sławskim, odniósł zwycięstwo na pkt. W wa- 


dze średniej Krysmaleki (Śląsk) wygrał łatwo z 
Łukasiewiczem (Poznań), zas mistrz Polski Bu- 
gja w 5 minucie przegrywa 2 Krysmalskitń, na- 
stępnie Lukasiewicz zrezygnował z walki z Bu- 
ria. W wadze pólśredniej mistrz Polski Sza- 
jewski przezrywa niespodziewanie na punkty z 
Hinzem (Łódź). Neuff w 11 minucie z pôlnel- 
sonu zwycięża  Błażyce  senencyjna porażka 
Szajewskiego z Neuffem w 1-ej minucie byla 
niespodzianką, Błażyca w wadze puwyższej zre- 
zygnował z wali z Hinzem, Maruszewski 
(Sląsk! w 7 mTvcie przerzniem przez biodra 
zwscieża Staniczą (Śląsk), Neuff we finałowej 
rozgrywce półśredniej w spotkano sw Hinzem 
(Łódź) odniósł nieznaczne lecz zasłużone zwycię- 
stwo na pumkty. 


Sedziowali pp. kapitan swiązkowy Gałużka, 
Ziółkiewicz z Warszawy i trener Foeldeak. 


Sprawa paszportów 
na olimpjadę 


Wyjeżdżający na olimpjadę do Berlina 
otrzymają zniżkowy paszport za zł 80. Wy- 
danie zniżkowego paszportu uzależnione 
jest od zakupu listów kredytowych, które 
są do nabycia po kursie 213.45 za pośrednic- 
twem biur podróży „Orbisu”, „Frankopo- 
lu", „Wagons Lits - Cook* albo bezpośred- 
nio u „Polskiego Towarzystwa dla Handlu 
Kompensacyjnego* Warszawą Ś-to Krzy- 
ska 23. 

Listy kredytowe powinny być nabyte 
za sumę przynajmniej 20 marek niem. 
dziennie. Członkowie organizacyj sporto- 
wych mogą na podstawie poświadczenia 
ich związków albo klubów otrzymać listy 
kredytowe w wysokości 10 marek dziennie 


Oprócz wymienionych ulg paszporto- 


wych i Polskiego Olimpijskiego Komitetu 
dalsze, 


zapewnione a to znaczne ulgi 


paszportowe. 


Na lerenach olimpijskich nie brak rów- 

nież popularnego u nas „Pimu”*. Na zdję- 

ciu posterunek meleorologiczny, zainstalo- 

wany w wiosce olimpijskiej, z ciekawością 

i niecierpliwością codziennie odwiedzany 
przez olinońirzyków. 


Holandja, I- 
talja, Nodwegja Portuzgalja, Szwajcarjn, We- 
gry, Chile, Islandja, Łotwa, Szwecja, Brazylja, 
Niemcy. Grecja, Indje. Kanada Austrja, Ru- 
munja Poł. Afryka. St. Zjednoczone, Estonja, 
Wielka Brytanja, Polska. Turcja. Persja. 

De międzynarodowego obozu młodzieży nade- 
słały zgloszenia Beglja, Kstonja, Wielka Bry- 
tanja  Jugosławja. Lichtenństen  Portagalja, 
Szwajcarja, Węgry. Grecja. Łotwa Szwecja, 
Danja, Finlandja, Holandja. Kanada, Norwe- 
gja, Hiezpanja, Rumunja, Niemcy Tralja, Pol- 
ska, Czechosłowacja 


Miedzynarodowy Obóz Miodzicży powstaje 
w Grunewaldzie przy Heerstrasse, w pobliżu 
Stadjonu Olimpijskiego. Namiety otaczają 
symboliczna chorągiew z pięcioma kołami. Każ- 


de » państw posiadać będze swój własny na- 
miot, w którym znajdzie sie pomieszczenie dla 
całego. trzydziesto-osobowego zespołu Młodzież 
spać będzie w łóżkach Dwa namioty slużyć 
będą jako jadalnia, oraz jako aalu wykładowa, 


na wypadek, jeśl niebiosa bedą  niełaskawe. 
Sześć dużych namiotów zaopatrzonych w urzą- 


dzenia kanalizacyjne. ełużyć będa jaka ubikacje 
kapielowe. Każdy z namiotów posiadać będzie 
światło elektryczne i własny telefon. W pobli- 
żu zainstalowane zostaną specjalny urząd pacz- 
towy i bank do wylącznej dyspozycji uezestni- 
ków obozu. Krótkofalowa stacja nadawcza u- 
możliwi zdawanie rodzicom przyjacieclom w 
kraju krótkich sprawozdań © wrażeniach Z i 
grzysk, 

Zespoły 
od dluższezo czasu. 
ja stare tańce ludowe Greków, 
narodowych: strojach. Chińczycy pokażą boke 
chiński a Holendrzy i Finow:e swe narodowe 
gry piłkarskie, „kaatsen“ | „pesiipalle”. 


wszystkich narodów ćwiczą pilnie 
Uczes nicy obozów pozna- 
wykonane w 


Sztafeta olimpiiska przebiegnie 3075 «lm. 


Dziś w poniedziałek o godz. 12 w południe 
zapłonie w miasteczku Olimpii w Grecjj wielki 
stos drzewny. Płomień jego zapali pierwszą pò- 
chodnię, z którą rozpocznie bieg wielka sątafer 
ta olimpijska z Olimpii do Berna. Pochodn'a 
ta w Berlinie zapali w dniu otwarcia igrzysk 
olimpijskich wielki znicz na złównyi stadjonie. 

W tej największej na świecie sztafecie któ- 
rej trasa prowadzi z Grecji, przez Bulgarję, Ju- 
gosławję. Węgry, Anstrje i Czechosłowację do 


Berlina weźmie udział 3000 biegaczy Każdy 
z nich o»ędzie miał własną pochodnię. którą 
będzie zapslał od pochodni swego poprzednika. 
Ostatnim zawodnikiem w eztafecie będze 
Grek Louis, zwyciesca pierwszego nowoczesne- 
go biegu maratońskiego na pierwszych igrzy- 
skach olimpijskich w Atenach w r. 1896. Louie 
zapali też pbodczae otwarca igrzysk w dnin 1 
sierpnia znicz olimpijski, mieszczący się na jed 
nej z wież głównego stadjonu ol'mpijskiego. 


Eliminacja francuskich gimnuastyków na Olimpjadę 


W obecności prezydenta republiki Lebruna odbyły się w 


Przed kilkoma laty zaprojektował Ko- 
mitet Organizacyjny NI Olimpjady wpro- 
wadzenie dla członków Międzynarodowego 
Komitetu Olimpijskiego urzędowych łań- 
cuchów, które byłyby oficjalną Oznaką 


Łańcuch olimpijski dla członków Między- 
narodowego Kom. Olimpijskiego. 


Dia starających się o hiléty 
na olimp jadę 


sie 


Udających na lęgrzyśka (dumiujskie da 
Berlina, mają nadzieje, że olrzylnują najlatwiej 


karty wstępu na miejstu, 1 w Berlinie. Nie- 
stety te nadzieje sa mylne. Karty wstępu. któ- 
re es rzeznaątzone do sprzedaży w Niemczech, 
są już aswno wyprzodare, liże tych kart 


wstępu. już przed miesiącnm wyprzedanych, są 
jeszcze do nabycią w Polsce. 2 mianowicie: kar- 
ty pojedyńcze na finał w hippee i wroczyslość 


zamkniecia w „Orbisie Warszawa, Ossoliń- 
skich 8 Tam można równiez zamówić abona- 


menty, na lekkoatletykę (3 miejsce, eiedzące. 


Wielką ilością biletów na lekkoatletyczne ya- 
wody rozporzadza również podróży „F'rancopo!'” 
(Warszawa, Mazowiecka 9) a mianowicie abò- 
namenty na 2 i 3 miejsce eiedzące, jak również 
pojedyńcze karty na zawody lekkoatletyczne na 
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Annecy 


pokazy 
gimnastyczne. Na zdjęciu pokaz ćwiczenia grupowego na kółkach 


Urzędowe insygnia dygnitarzy olimpijskich 


sprawowanej godności, Projekt ten został 
przez Międzynarodowy Komitet zaakcep- 
towany i wykonanie łańcucha powierzono 


rzeżbiarzowi E. Lemckemu. Opierając się 
na antycznych wzorach ze Starego Muze- 
um w Berlinie, stworzył on sześć małych 
plakietek, przedstuwiających sceny o te- 
matach atletycznych i powiązał je kółkami. 
Pomiędzy dwiema -dolnetmi plakietkami 
znajduje się pięć kól olimpijskich, wyko- 
nanych w oryginalnych kolorach z emalji. 
Na tvch kotach zawieszona jest większa 
plakiela z głową Zeusa. 

Poszczególne części łańcucha wykonano 
z hronzu, przyczem wszystkie sześćdziesiąt 
łańcuchów wycyzelowano ręcznie. 

Sześć plakietek przedstawiają: jeżdźca 
w wyścietu z pochodniami (kopja srebrnej 
monety z 3 w. przed Chr.), oszczepnika 
(wnętrze czary z 430 przez Chr.), dyskohola 
(srebrna moneta z Kos z 5 w. przed Chr.), 
walkę zapaśników (moneta z Aspendos 4 
w. przed Chr.), biegacza z tarczą (wnętrze 
czary z 5 w. przed Chr.) oraz młodzieńca z 
ciężarami (wnetrze czary z 49 r. przed 
Chr.). 

Ostatnim etapem była wykończenie i u- 
doskonalenie szczegółów antycznych scen 
sportowych. Nad pracami temi czuwał osn- 
biście autor projektu. 

Po raz pierwszy nowe insygnja nosić bę- 
dą czlonkowie Międzynarodowego Komite- 
tu Olimpijskiego w dniu otwarcia igrzysk, 
t. j. 1 sierpnia. 


R, 4,5 1 6 siedzenia, oraz na przedostatni dzień 
zawodów lekkoatletycznych (8 sierpnia), 

W biurze „Francopola* są do nabycia jeszcze 
abonamenty na piłkę nożną. na pływanie, na za- 
wody wioślarekie i boke, Oprócz tego posiada 
wymienione biuro jeszcze pojedyńcze karty na 
piłkę nożną. a mianowicie na półfinałowe i fi- 
nalowe zawody w stadjonie olimpijskim na 
dnie 10, 11, 1% i 15 sierpnia i pojedyńcze karty 
na zawody plywackie 11 | 15 siernnia 

W biurze podróży „Wagons-Lils/Oook* 
(Warszawa, Kruk. Przedimeście) są do naby- 
cia pojedyńcze karty na lekkoatle'yczne zawody 
w dniu 3 sierpnia i na zawody w hokeju na tra- 
wie na 4 sierpnia. 

Wszystkie jednorazowe biloty wsiepu (karty 
óżenne) są ważne tylko na miejsca stojące, a 
wszystkie miejsca siedzące sprzedaje gie jako a- 
bonamenty Abonamenty te ekłądają sie z jed- 
ne20 bloku pojedyńczych biletów, ważnych dla 
poszczególnych dni. Ponieważ abonamenty nie 
są wystawione na jedna nazw'sk mogą one 
hyć kupione. i używane przez kilku osób, 
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Leni Riefenstahl 


fety olimpijskiej z ogniem olimpijskim 

z Olimpji do Berlina. Na zdjęciu Leni Rie- 

fenstahl, gdy wsiada do samolotu na lot- 
nisku w Berlinie. 


Radjo na igrzyskach 


Po raz pierwszy w dziejach igrzysk Ga 
iimpijskich nietylko obecni na stadjonie 
widzowie, lecz prawie, świat cały przysłu- 
chiwać się będzie największym wydarze- 
niom sportowym kuli ziemskiej. Pośredni- 
kiem między światem i terenem XI igrzysk 
będzie radjo. 

Niemieckie Towarzystwo Radjowe za- 
wiadomiło odpowiednie instytucje zagra- 
niczne o możliwości przeprowadzenia wła- 
snych transmisyj. 42 zagraniczne towa- 
rzystwa zgłosiły 80 specjalnych reporte- 
rów radjowych. Ta ogromna cyfra wyma- 
ga przygotowania olbrzymich zasobów 
środków technicznych. Na Stadjonie Rze- 
szy zostanie zainstalowane 350 mikrofo- 
nów. Z tego 200 na głównej arenie. 

Stacje europejskie transmitować będą 
imprezy bezpośrednio przez kabel. Więk- 
szość państw europejskich będzie mogła 
przeprowadzać transmisje równocześnie z 
wydarzeniami na boiskach. Ahy umożliwić 
transmisje rozmaitych, równolegle odby- 
wających się imprez, dokonywać będzie się 
również zdjęć na płyty. 

Zaoceaniczne stacje radjowe stosować 
będą transmisje krótkofalowe,. W pobliżn 
Berlina powstałą gigantyczna stacją, u- 
możliwiająca transmisje za ocean w 10 ję- 
zykach jednocześnie. Nowoczesne urządze- 
nia nadawcze umożliwią tranemitowanie 
sprawozdań o każdej porze dnia do Japo- 
nji Chin, Australji i Północnej Ameryki. 


w zagraniczńych reporterów, którzy 
częściowo przebywają już w Niemczech, o- 
powiadać będzie swe wrażenia z rozmai- 
tych boisk, z treningów, z życia wsi olim- 
pijskiej itd. Należy liczyć się z około 100 
zagranicznemi transmisjami dziennie, z 
których jednak ogromna część dojdzie da 
skutku dopiero w dniach igrzysk. Na Sta- 
djonie Rzeszy urządzono specjalne rądjowe 
biuro informacyjne dla wszelkich spraw 
związanych z transmisjamii krótkofalowe- 
mi, instalacją mikrofonów, zakładaniem 
kabli, ete. Główny urząd dla zagranicznych 
sprawozdawców radjowych znajduje się m 
biurze olimpijskiera Niemieckiego Towa- 
rzystwa Radjowego. 


Przy obszerności transmitowanego ma- 
terjału niezbędnem jest przydzielenie każ- 
demu z państw własnego znaku pauzy; 
umożliwi to natychmiastowe skontrolowa- 
nie, czy połączenie jest bezbłędne. 


* 


Do Berlina przybyła olimpijska ekipa Egip- 
tu w składzie 72 zawodników. oraz ekipa» Połn- 
dmiowej Afryki w liczhie $0 zawodników, (Pat) 


Niemiecki komitet olimpijski postanowił wy 
cofać drużynę koszykówki z turnieju olimpij- 
skiego, uważając. że nie została ona dostatecz- 
nie przygotowana i nie posiada niezbednej ruty- 
ny i odpowiedniej klasy gry. (Pat) 


Nowy rekord świata wytrwałości w pływanin 
nstanowi! Robin Ohatterji w Lahore bijąc wla- 
sny rekord dotychczasowy dość znacznie, ('hat- 
terji płynał bez przerwy SS godzin i 12 


zb 


inut. 
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Uczestnicy biegu sztafetowecgo z ogniem 
olimpijskim z Grecji do Berlina trenują 
pilnie na sladjonach stolic europejskich. 
Na fotografji sztafeta austrjacka, ćwiczą» 
ca na stadjonie wiedeńskiego klubu 
„Waf“, zmianę odhbierynin nrarhndni. 


zmiana warty na Pacyfiku 


miaru Pacyfiku poczynają nabierać 
coraz bardziej „żółtego* zabarwienia 
pewne zagadnienia międzynarodowe, 
zapowiadając nowe ukształtowanie 
stosunków na wschodnich wybrzeżach 
Azji, gdzie się skupiają i krzyżują in- 
teresy polityczne i gospodarcze szeregu 
mocarstw „białych“, 

Panazjatyzm japońskiej struktury 
bierze coraz bardziej górę. Po załama- 
niu się Rosji głównym przeciwnikiem 
powstałego ną przełomie XX wieku 
hasła japońskiego stał się również 
prawie jednocześnie narodzony impe- 
rjalizm amerykański. Na Pacyfiku za- 
znaczył się on aneksją wyspy Hawai, 
zdobyciem na  Hiszpanach Filipin, 
przekopaniem Kanału Panamskiego. 

Planowe opanowywanie przez Ja- 
ponję Chin wywoływało wielokrotnie 
stanowcze żądania Waszyngtonu u- 
trzymania w Azji wschodniej zasady 
„drzwi otwartych“, Spór stopniowo 
doszedł do takiego natężenia, że zary- 
sowała się możliwość zatargu zbroj- 
nego. 

Strategja amerykańska zajęła się 
przygotowaniem wyprawy ku brzegom 
Japonji. Liczebnie flota amerykańska 
była silniejsza. Między Ameryką a Ja- 
ponją leży jednak przestrzeń wodna 
14 tys. mil morskich. Zorganizowano 
więc pospiesznie wysuniętą głęboko na 
ocean bazę wypadową na wyspie Ha- 
wai, kościec całej akcji ofensywnej. 
Ulepszyło to znacznie położenie stra- 
tegiczne Stanów na wschodzie Pacyfi- 
ku. Z umocnień Filipin zrezygnowano. 
Leżą one tak blisko Japonji, że moga 
być z łatwością przez nią opanowane. 
Te zarządzenia pozostawiły jednak 
przeciwnikowi panowanie nad zachod- 
nią częścią przypuszczalnego teatru 
wojny. 

W swojej strefie otoczyła się Ja- 
ponja łańcuchem punktów oparcia: 
morskich i lotniczych. 

Parokrotna praktyka flot wykazała 
jednak, że ryzyko decydującej walki 
morskiej na tak olbrzymiej odległości 
od bazy jest zbyt duże; — między Ha- 
wai a Japonją leży 3880 mil. Olbrzy- 
mie trudności zachodzą wtedy przy 
zaopatrywaniu floty w materjały: pęd- 
nè, żywność oraz amunicję i dokony- 
waniu nagłych remontów po stoczonej 
walce. Obaj przeciwnicy poczęli zatem 
szukać krótszej drogi międzykonty- 
nentalnej, bliżej ku północy, poprzez 
łańcuch wysp Aleuckich. 

Amerykanie rozpoczęli budowę na 
jednej z wysp portu Dutch Harbor, 
jako podstawy wypadowej dla swej 
floty, oddalonej od Japonji tylko o 
2.000 mil, Japończycy zaś mieli utwo- 
rzyć również na bardziej zachodnich 
Aleutach szereg lotnisk, tworzących 
łatwy do przebycia most powietrzny 
ku Alasce. 

Zarządzenia te zaniepokoiły Wa- 
szyngton. Przewodniczący komisji za- 
granicznej Pittman oświadczył, że 
Alaska staje się obecnie kluczem stra- 
tegicznym świata (w pojęciu amery- 
kańskiem naturalnie). © ile Japonia 
ją opanuje, Nowy Jork będzie nara- 
żony na powietrzne bombardowanie. 

W jakim stopniu wzrosło poczucie 
siły w Japonji, świadczy agresywny 
ton jej prasy a nawet mężów stanu 
w ostatnich czasach. Np. agencja pół- 
urzędowa, zestawiając siły obydwóch 
flot, twierdzi, że bojowa marynarka 
japońska góruje swą jakością i skła- 
dem, nowocześnie jednolitym, nad flo- 
tą amerykańską, która ukończy do- 
piero swój program wzmacniający w 
r. 1942 i ma obecnie duże trudności 
z rekrutacją personelu i jego wyszko- 
leniem. 

W kwietniu r. 1935 przeprowadziły 


W maglistej nieco' atmosferze bez- 


P 


oba rywalizujące państwa prawie jed- 
nocześnie na północnych wodach ocea- 
nu olbrzymie manewry. St. Zjednoczo- 
ne wprowadziły do akcji 113 jednostek 
bojowych i 310 samolotów, a przebieg 
manewrów otoczyły ścisłą tajemnicą. 
Nie ukazały się nawet w prasie zwykłe 
sprawozdania. Wyniki nie musiały 


| 


Charakterystyczną tezę wypowiada 
na ten temat wpływowa „Herald Tri- 
bune*: Stany Zjednoczone nie mają 
interesu być czołowym i odosobnionym 
oponentem Japonji. Są w porównaniu 
z innemi mocarstwami znacznie mniej 
zaangażowane pod względem gospo- 
darczym. Gotowe są zatem zostawić 
bez obrony swe linje komunikacyjne 
na Dalekim Wschodzie. Wobec impe- 
rjalizmu japońskiego jest polityka na 
Pacyfiku problematem międzynarodo- 
wym. Nie jest zatem zadaniem Ame- 
ryki, być jedynym protektorem intere- 
sów Zachodu, 

Treść artykułu jest wyraźnie zwró- 
cona pod adresem Anglji, najbardziej 
zagrożonej ekspansją japońską, Ostat- 
nie prace obronne, dokonywane przez 
Stany Zjednoczone na wybrzeżach 
Oceanu Spokojnego, mają rzeczywiście 
charakter ścisłej defensywy. 


Wyraźną konsekwencją zmiany kie- 
runku polityki amerykańskiej na Pa- 
cyfiku jest zaproszenie przez prezy- 
denta 21 republik środkowej i połu- 
dniowej Ameryki na konferencję pan- 
amerykańską. 


Kraje Ameryki uzupełniają się zna- 
komicie — północna na przerost kapi- 
tału i szeroki przemysł eksportowy, 
centralna i południowa — brak kapi- 
tału i przemysłu, bogactwa naturalne 
i duże zapotrzebowanie. Na czoło unji 
panamerykańskiej wysuną się natu- 
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jednak być pomyślne. Od tego czasu 
daje się zauważyć w Ameryce stopnio- 
wo osłabienie zainteresowania zagad- 
nieniem Pacyfiku. 

Waszyngton uniezależnił Filipiny 
i przygląda się bez nowych protestów 
procesowi dalszego opanowywania 
przez Japonję życia politycznego i go- 
spodarczego Chin. 


ralnie Stany Zjednoczone. Za tę cenę: 
nastąpi może wyrzeczenie się coraz 
bardziej wątpliwych interesów azjatyc- 
kich. Wartę na Oceanie Spokojnym 
będzie musiała objąć nolens-volens 
W. Brytanja. 
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Podwójnie fałszywe rozumowanie 


W przebiegu obecnego buntu gdań- 
skiego przeciw obowiązującemu stano- 
wi prawnemu Wolnego Miasta wysu- 
nięto, w oświadczeniach p. Forstera, 
gauleitera miejscowego partji nacjo- 
nal-socjalistycznej, oraz p. Greisera, 
jego zastępcy i podwładnego, a zarā- 
zem prezydenta senatu, takie pojmo- 
wanie sprawy i takie jakby wnioski, 
celem nowego załatwienia: 


Wysoki komisarz Ligi Narodów o- 
raz wogóle Liga Narodów nie mają nie 
już do roboty w Gdańsku. Ich rzeczą 
bowiem było pośredniczyć w sporach 
między wolnem miastem Gdańskiem 
a Polską. Obecnie jednak jest to zby- 
teczne, gdyż Polska z Gdańskiem uło- 
żyły swe stosunki przyjaźnie i wszyst- 
kie sprawy załatwiają polubowanie bez 
pośrednictwa, a odpowiedniemi umo- 
wami mogą ustalić między sobą je- 
szcze dokładniej ten tryb postępowa- 
nia. 

Rozumowanie takie jest podwójnie 
fałszywe, a wnioski i dążenia, z niem 
związane i z niego wysuwane, są też 
podwójnie niebezpieczne i wiodące na 
bezdroża, 

Przedewszystkiem mylne jest zało- 
żenie dzisiejszych rządców gdańskich, 
komisarza było jedynie pośredniczenie 
między Gdańskiem a Polską, Rzekomo 


zaś sztucznie tylko, z braku tego zaję- 
cia, wysoki komisarz Ligi miesza się 
w wewnętrzne sprawy gdańskie między 


stronnictwem rządzącem a opozycja. 
Wcale tak nie jest, gdyż z mocy art. 
103 traktatu wersalskiego konstytucja 
wolnego miasta Gdańska jest pod opie- 
ką Ligi Narodów, czyli wkraczanie wy- 
sokiego komisarza w wewnętrzno-poli- 
tyczne życie gdańskie jest prawnie 
przewidziane w razie naruszenia kon- 
stytucji przez zarząd gdański, co obec- 
nie dzieje się ustawicznie. Dla nas zaś 
nie jest to sprawa obojętna, gdyż w 
tem wewnętrzno - politycznem życiu 
gdańskiem bierze udział także ludność 
polska tamtejsza, mająca obywatel- 
stwo gdańskie, a w dziedzinie gospo- 
darczej również ludność polska obywa» 
telstwa Rżpltej. 


Główny jednak błąd tego rozumo- 
wania tkwi w mniemaniu, jakoby Pol- 
ska mogła zadowolić się umową pol- 
Sko-gdańską, zamiast dzisiejszego U- 
stroju Wolnego Miasta pod nadzorem 
Ligi. Nietylko dlatego, że w ten sposób 
Polska, która dzisiaj jest współopie- 
kunką Gdańska, nie będącego pań- 
stwem równorzędnem, stanęłaby nie- 
jako na stopie równości prawnej z 
Wolnem Miastem, które jest w znacz- 
nej mierze włączone do Polski, należąc 
do polskiego obszaru celnego, zarządu 
kolejowego i t. d. Ale także dlatego, że 
żadna umowa Polski z Gdańskiem na 
zasadach równorzędności nie dawała- 
by nam właściwych rękojmi. 


Mówi się, że przecież obecnie docho- 
dzi Polska z Gdańskiem gładko do po- 
rozumienia. Przedewszystkiem jest to 
nieścisłe, gdyż widzieliśmy w r. ub,, 
gdy Gdańsk chciał się wyłamać z przy- 
należności celnej do Polski, że wcale 
nie odbywa się to gładko. 


Ale dlaczego dochodzi się ostatecz- 
nie do jakiegoś porozumienia? Tylko 
dlatego, że obecny zarząd wolnego 
miasta Gdańska chce za wszelką cenę 
uniknąć wkraczania Ligi Narodów, 
właśnie celem wykazania, że jej opie- 
ka —jest zbyteczna. Gdyby możliwość 
odwołania się do Ligi wogóle zniknęła, 
Gdańsk stanąłby odrazu okoniem, tem- 
bardziej, że miałby oparcie o Rzeszę 
Niemiecką, która wówczas stałaby się 
siłą rzeczy rozjemczynia między Pol- 
ską a Gdańskiem, pókiby go poprostu 
nie zagarnęła. 


Poza tem uchylenie opieki Ligi Na- 
rodów nad wolnem miastem Gdań- 
skiem byłoby jednoznaczne z ustale- 
niem się tam pełnej wyłączności na- 
cjonal-socjalizmu, Jak zaś wtedy wy- 
glada los wszelkiej mniejszości, widzi- 
my w Niemczech dzisiejszych, gdzie 
ludność polska jest poprostu skazana 
na zagładę, 


I żadne umowy nie tu nie pomaga- 
ja, co też widzimy, bo przecież mamy 
umowę i podobno nawet przyjaźń pol- 
ko - niemiecką. Puszczenis naszych 
praw w Gdańsku na wody takich za- 
łatwień umownych byłoby jawnem 
szaleństwem. 


STANISŁAW STROŃSKI. 


Szef policji 
wspólnikiem bamdytów 


Waszyngton. (PAT) Areszto- 
wani za porwanie miljonera Naminia 
w Saint Paul przyznali się, że z otrzy- 
manego okupu w sumie 100.000 dola- 
rów zapłacili 25.000 dolarów szefowi 
policji lokalnej Brown'owi. Naskutek 
tego zeznania Brown został usunięty 
z urzędu. 


o prawa Polski w Gdańsku 


Wilno. (PAT) Zarządy okręgu, 
obwodu i wszystkich - oddziałów Ligi 
Morskiej i Kolonjalnej ogłosiły nastę- 
pującą rezolucję: 


„Wilno — strażnica Polski na zie- 
miach północno - wschodnich Rzplitej 
Polskiej, niezwykle czujnie  przysłu- 
chuje się wszelkim wystąpieniom wro- 
gich nam czynników, które usiłują 
podważyć spokój lub naruszyć całość 
naszego państwa. Toteż wobec brutal- 
nego wystąpienia prezydenta senatu 
gdańskiego na ostatniem posiedzeniu 
Ligi Narodów — zebrane w dniu 16-go 
lipca 1936 r. zarządy okręgu, obwodu 
i oddziałów grodzkiego, kolejowego, 
pocztowego i sądowego LMK w Wilnie 
oraz zarządy oddziałów w Nowej Wi- 
lejce i Trokach, składają najbardziej 
energiczny protest i stwierdzają, że: 


1) wolne miasto Gdańsk jest od- 
wiecznem miastem portowem Rzeczy- 


pospolitej i stan dzisiejszy został po 
wojnie światowej ustalony tylko jako 
częściowe zaspokojenie naszych praw 
i potrzeb państwa polskiego w związku 
z nieodzownym dostępem do morza; 

2) statut wolnego miasta Gdańska 
stanowi część składową  terytorjal- 
nych postanowień traktatu wersalskie- 
go, gwarantujących pokój ogólnoeuro- 
pejski; 

3) władze gdańskie, jako władze 
„wolnego miasta”, nie zaś „państwa e 
suwerennego", winny zaprzestać upra- 
wiania niewłaściwej polityki zewnętrz- 
nej, a zato dbać o spokój i rozwój swe- 
go miasta, przy tak pożytecznem opar- 
ciu się o państwo polskie i jego możli- 
REM porpodarosa i 

„źebrani proszą zarząd główny 
LMK o przedstawienie niniejszej rezo- 
lacji czynnikom rządowym naszego 
państwa, jako wyraz zgodny poglądu 
członków LMK na terenie Wilna" | 


Socjal-komuniści wyrzuceni 
z wiecu dozorców w Łodzi 


Gdy prezydjum wiecu Chrześcijańskich Związków Zaweodo- 
wych udzieliło głosu socjaliście, a działaczowi narodowemu 
głosu udzielić nie chciało, wiecownicy tego nie ścierpieli 


izareagowali — Walka na sali obrad 


Delegaci socjal- 


komuny ratują się ucieczką — Aresztowanie 50 narodowców 
z p. Belką na czele 


Łódź, 20. 7. — Wczoraj w godzi- 
nach przedpołudniowych do sali „Do- 
mu Ludowego“ w Łodzi przy ul. Prze- 
jazd 34 zwołany został wielki wiec do- 
zorców domowych w sprawie maso- 
wych wymówień, stosowanych ostat- 
nio przez właścicieli domów. Poza tem 
tematem obrad miały być sprawy wy- 
borcze. Mimo, że wiec zwołany był 
przez Chrześcijańskie Zjednoczenie 
Zawodowe, przybyli nań również so- 
cjaliści, a jak się później okazało, przy- 
gniatającą większość stanowili naro- 
dowcy. Ogółem zebrało się około 3.000 
osób, 

W pierwszym rzędzie przemawiali 
przedstawiciele Chrześc. Związku Za- 
wodowego, lecz potem udzielono głosu 
także  przedstawicielowi klasowego 
związku socjalistycznego, Lancmano- 
wi. Już przemówienie socjal - komu- 
nistycznego działacza hyło przyjęte o- 
krzykami niezadowolenia, lecz praw- 
dziwa burza wybuchła dopiero wtedy, 
gdy prezydjum zabroniło przemawiać 
byłemu radnemu Klubu Obozu Narodo- 
wego w łódzkiej radzie miejskiej i dzia- 
łaczowi Stronnictwa Narodowego, Bêl- 
ce. Sala w obronie mówcy ząreagowa- 
ła gwałtownie, przypuściwszy szturm 
do prezydjum. Przedstawiciele Chrze- 
ścijańskiego Zjedn. Zaw., zasiadający 
przy stole prezydjum, do walki użyli 


Wkrótce rozprawa o zajścia 
w Krzeczowicach 


Przemyśl. (Tel. wł.) W niedlu- 
gim czasie znajdzie się przed sądem 
sprawa o zajścia w Krzeczowicach. 
Władze prokuratorskie przygotowały 
już akt oskarżenia przeciw mgr. Ale- 
ksandrowi Paradyżowi, który, jak wia- 
domo, aresztowany został po zajściach 
w Krzeczowicach, w pow. przeworskim. 

Paradyż odpowiadać będzie przed 
sądem grodzkim w Jarosławiu za wy- 
stępek z art. 170 k. k. 


Poranienie p. Dubois 


Warszawa, (Tel, wł.) W sobotę 
wieczorem redaktor socjalistycznego 
„Robotnika, b. poseł Stanisław Du- 
bois, przechodząc w gronie swoich 
przyjaciół, natknął się na rogu Nowe- 
go Świata i Chmielnej na grupę mło- 
dych ludzi, z którymi doszło do scysji. 

Starcie miało ostry charakter. P. 
Dubois odniósł trzy rany, zadane mu 
nożem w okolice ucha, 

W pierwszej chwili p. D. przewiezio- 
no do redakcji „Robotnika“ przy ul. 
Wareckiej, gdzie opatrzył go lekarz Po- 
gótowia, poczem odstawiono go do szpi- 
tala. 

Sprawcy nożowej rozprawy, która 
ma niewątpliwie tło polityczne, zbiegli. 


znajdujący się na stole krzyż, rozbija- 
jąc go w kawałki na głowie przeciw- 
ników. 

Postawa obecnych wobec prezy- 
djum stawała się coraz groźniejsza. W 
rezultacie działacze Ch. Z. Z., z p. Ziół- 
kowskim na czele, jak również goście 
socjalistyczni ze związku klasowego 
ratowali się ucieczką przez boczne 


Wielki skandal w magistracie Ki 


Kielce (tel. wł.) Wielkie wrażenie 
w mieście wywołała sensacyjna pogło- 
ska o zawieszeniu w urzędowaniu dy- 
rektora wodociągów i kanalizacji w 
Kielcach, inż. Nowodworskiego. Po- 
głoska ta okazała się prawdziwa. 

Inż. Nowodworski wysłany został 
na koszt miasta do Anglji, Belgji i Ho- 
landji dla przeprowadzenia studjów 
w zakresie odczyszczania ścieków 
ulicznych. Z podróży tej dotychczas 


wyjścia z sali. Zebrani w dalszym cią- 
gu demonstrowali przeciwko kumaniu 
się przedstawicieli chrześcijańskiego 
ruchu zawodowego z socjal-komuną. 

Na miejsce zajść wkrótce przybyła 
na samochadach policja w liczbie oko- 
ło 100 osób. Niebawem też zajście zli- 
kwidowano. Policja zatrzymała około 
50 członków Stronnictwa Narodowego 
z b. radnym Belką na czele. 

W tłumie rozdawano tymczasem 
masowo ulotki, przypominające zdra- 
dę interesów robotników chrześcijan 
przez czterech radnych Chadecji w b. 
radzie miejskiej. Przypomniano mia- 
nowicie fakt, że w roku 1934 p. Peter- 
man z Ch. Dem. za posadę w żydow- 
skiej Widzewskiej Manufakturze opu- 
ścił jednolity blok narodowy w radzie 
miejskiej, wbrew złożonym uprzednio 
obietnicom i przysiędze, oraz uchwa- 
lał później razem z socjalistami i „sa- 
nacją“ subsydja dla żydowskich orga- 
nizacyj. 


nie powrócił, choć zarząd mias 
szukuje go. Mi 

Zawieszenie inż. Nowodworskiego 
w urzędowaniu jak i unieważnienie u- 
chwały zarządu miasta w sprawie wy- 
jazdu dyrektora wodociągów i kanali- 
zacji zagranicę nastąpiło podczas- po- 
wrotu do Kielc wojewody. 

Kto będzie teraz pokrywał koszta 
tej wycieczki zagranicę „dla studjów* 
— niewiadomo. 


Spłonęło sanatorjum żydowskie w Otwocku 


Warszawa (te. wł.) Donoszą z 
Otwocka, że spłonęło tam sanatorjum 
chorób płucnych żydowskiego tow. 
„Brijus'. Pożar powstał o godz. 2 w 
nocy, co wywołało ogromną panikę 
wśród mieszkańców Otwocka. Panikę 
zwiększało też nerwowe zachowanie 
się kuracjuszów, którzy wybiegli w 
bieliźnie na ulicę i wołali o ratunek. 

Powiądomiona o pożarze straż przy- 
była natychmiast na miejsce, starając 
się niedopuścić do rozszerzenia się 


ognia na inne pobliskie sanatorja. 

Chorych niezwłocznie usunięto z te- 
renu akcji straży, a strażacy nadzwy- 
czajnemi wysiłkami zlokalizowali o0- 
gień, niszcząc część budynku. Straty 
wynikłe wskutek pożaru nie zostały 
jeszcze obliczone. 

Warto dodać, że sanatorjum tow. 
„Brijus*, gdzie przebywało ostatnio 
około 200 chorych, jest jednym z naj- 
większych tego rodzaju zakładów w 
okolicach Warszawy. 


WIADOMOŚCI SPORTOWE 


Drugi dzień mistrzostw pływackich 


W drugim dniu mistrzostw pływackich 
Polski w Ciechocinku ustanowiono trzy 
rekordy Polski i to na 200 m kl. panów, 
oraz w sztafetach 4X200 m panów orąz 
34100 m pań. Poszczególne walki były 
bardzo ciekawe z uwagi na rywalizację 
czołowych pływaków z Karliczkiem, Bo= 
cheńskim i Szrajbmanem na czele. W 
ogólnej punktacji na czoło wysunął się 
znów EKS. Wyniki druigego dnia były 
następujące: 

400 m dow.: Karliczek 5:22, 2) Szrajb- 
man 5:27. 100 m dow.: Karliczek 1:01.9, 
2) Bocheński 1:02.9, 3) Szrajbman 1:04.3. 
200 m kl: Heidrich 2:57.2 (rekord Polski), 
2) Nowicki (KSZO) 8:01, 8) Bogut, 4200 
m: 1) EKS 10:37.2 (rekord Polski), 2) Le- 
gia 10:49.6, 8) AZS. 

Panie — 8x100 m: Hakoah 4:48 (re- 
kord Polski), 2) Delfin, 3) AZS. 100 m 
kl: Jarkulisz-Niedobecka 1:36.8, 2) Kan- 
dlówna 1:38. 100 m wznak: Morawska 
(Delfin) 1:34, 2) Ziembińska 1:48.1. 400 m: 


Radny miejski 
pod zarzutem defraudacji 19 tys. zł 


Katowice (tel. wł.) Wielkie wra- 
żenie wywołało w Tarnowskich Górach 
aresztowanie tam właściciela hurtow- 
ni spirytusu Hermana Słomki, radnego 
miejskiego i działacza organizacyj „sa- 
nacyjnych*. 

Słomka korzystał często z kredytu 
powiatowej kasy oszczędności, dekla- 


— 


rując, że ma towaru na 20.000 zł, rewi- 
zja zaś wykryła towaru zaledwie na 
1000 zł. 

Podczas aresztowania  defraudant 
chciał popełnić samobójstwo, czemu 
jednak policja przeszkodziła. Po prze- 
słuchaniu Słomka został zwolniony. 


Kratochwilówna 6:39.2, 2) Zawidowiczów- 
na 6:415 . 

100 m kl. panów: Sosiński 1:07. 200 m 
dow.: Jur (Warszawa) 2:41. 100 m kl. pań: 
Szumiłowska (Sok-Grudziądz) 1:41. 

Po zbadaniu bliższem wyniku końco- 
wego sobotniego biegu pań 100 m komi- 
sja sportowa PZP uznała zwycięzczynią 
Dawidowiczównę przed Kratochwilówną. 

Barisch, który w sztafecie 44200 m w 
niedzielę zrobił czas 2:29.8 zaliczony zo- 
stał do drużyny olimpijskiej i ma szanse 
wejść w skład sztafety olimpijskiej, gdy- 
by wyjechała do Berlina. 

W ogólnej punktacji I miejsce zajął 
EKS 140 pkt., 2) AZS 99 pkt, 3) Hakoah 
91 pkt., 4) Delfin 79 pkt., 5) Giszowiec 75 
Pkt 6) Legja 61 pkt, 7) Siemianowice 26 
pkt. 


WIOŚLARSTWO 


Na regatach przedolimpijskich, odbytych w 
Kruszwicy w ramach 25-lecia Klubu Wioślar- 
skiego Gopło na jeziorze w konkurencji czwó- 
rek wwyciężyła aałoza kombinowana Śmieły- 
Wilno i KW 05 Poznań w skladzie Zawadzki 
i Kawecki ornz Kuryłowicz i Leporowski w 
czasie 1:27, 2. PKS Kalisz, 3, BTW, 4. KW 
"Toruń, 5. dopiero AZS Poznań. 

Mistrzostwa Polski odbedą sie w dniach 25 i 
26 b. m. na torze regatowym w Brdyujściu pod 
Bydgoszczą. Zawóńdy te bedą jednocześnie ð- 
stateczną eliminacją przed 
ekspedycji ma regaty olimpijskie. 


TENIS 


Warszawa i Śląsk 8:5, 
z soboty i niedzieli byly następujące: 'Tłoczyńi- 
ski i Tarłowski 6:8, 6:4, Jędrzejowska i Volk- 
mer-Jakobsenowa 6:2, 6:3. Rudowska i Neu- 
manówna 1:6, 6:2, 6:1. Tarłowski i Bratek — 
Tłoczyński i Spychała 8:6, 6:4. (9 


wyslaniem naszej 
(PAT) 


Ciekawsze wyniki 


Sen. Hejman-Jarecki ustąpił 
z prezesury Zw. Przemysłu 
Włókienniczego 

Łódź, 20. 7. — Senator Aleksander 
Hejman Jarecki, prezes zarządu Związ- 
ku Przemysłowców Włókienniczych w 
Państwie Polskiem, zrzekł się ub. so- 
boty tego stanowiska, Sen. Hejman 
Jarecki znany jest ze swego wystąpie- 
nia w czasie jednego z posiedzeń Sena- 
tu, na którem to doszło do ostrej Wy- 
miany słownej pomiędzy nim i pre- 
mjerem Sławoj-Składkówskim. i 

Należy dodać, że p. Hejman-Jarecki 
„nie jest” Żydem, gdyż już dwa razy się 
wychrzcił. 


Otruł się i skoczył 
z trzeciego piętra na bruk 


Łódź, 20. 7. Niezwykłe samobój- 
stwo popełnił 27-letni Stefan Jastrzę- 
bowski, zamieszkały przy ul. Ptaszni- 
czej 3. Wypił on mianowicie większą 
ilość sublimatu, a obawiając się, że tru- 
cizna może mimo obfitej dawki nie po- 
skutkować, wyskoczył z III piętra z 
wysokości 18 metrów. Ciężko ranne- 
go Jastrzębowskiągo odstawiono do 
szpitala, gdzie wkrótce potem zmarł. 


Pusz torowym mistrzem 
Polski 


Łódź. — Mistrzostwo torowe Pol- 
ski zdobył Pusz. Zawody odbyły się 
na torze w Helenowie. Pusz pokonał 
zdecydowanie dwukrotnie w finale 
Frączkowskiego w czasie 14.6 i 13.2 (na 
ostatnich 200 metrach). Trzecie miej- 
sce zajął w ogólnej punktacji Einbrodt 
przed Łączyńskim. 


Porażka ŁTSG 
w Częstochowie 


Brygada i ŁTSG [:0 (1:0) 


Częstochowa. — W spotkaniu 0 
wejście do ligi łodzianie wystąpili w swo- 
im zwykłym składzie. 

Zawody zakończyły się jednak niespo- 
dziewaną choć nieznaczną porażką mi- 
strza Łodzi. Przytem od wyższej cyfrowo 
klęski uchronił drużynę łódzką bramkarz 
Lass. 

Jedyną bramkę dla Brygady, która pra- 
ła bardzo ambitnie i ofiarnie, strzelił 
Pień, Sędziował p. Śliwczyński. 


AKS (Śląsk) i Gryf 5:3 (5:1) 


Skoda (Warszawa) i Unja 
4:0 (1:0) 


RKS (Hajduki) i Polonja 

(Przemyśl) 2:0 (2:0) 

Cracovia i Pogoń (Stryj) 
3:0 (1:0) 


Pogoń lwowska bawila w sohotę i w nie 
dziele w Kołomyji. W sobote Pogoń zwycię- 
żyła reprezentację klubów B i © klasy 11:2, a 
w niedzielę reprezentację Pokucia 5:0. 

Unja sosnowiecka wygrała na własnym 
gruncie z kombinowana drużyną Wisła w nie- 
znacznym stosunku 8:2 (1:1). (©) 

Mistrzostwo okrezżn białostockiego zdobył ©- 
statecznie WKS, bijąc w decydującem spotka- 
niu Warmię z Grajewa 4:0 (2:0). (c) 


LEKKA ATLETYKA 


Na zawodach wewnetrznych AZS Warsza- 
wa Pławczyk rzucił dyskiem 40.75 metrów, 
Wojtkiewicz oszczepem 56.12 m, a Kożlicki 
przebieg! 200 m w czasie 23,6. (c) 


KOSZYKÓWKA 


Ostatni mecz koszykarzy - olimpijczyków, 
We wtorek dn. 21 bm, o godz. 16,30 na boisku 
ZASS-u w Warszawie, odbędzie sie atrakcyjny 
mecz miedzy olimpijczykami a drużyną ZASS-u 
wmzmocnioną kilkoma najlepszymi zawodnikami 
Warszawy. Olimpijczycy. którzy graja po raz 
ostatni w Polsce przed wyjazdem ma olimpja= 
g de, wystąpią w następującym składzie: Łój, 
Kasprzak, Grzechowiak. Różycki, Patrzykont 
(KPW-Poznań), Gregołaj: a (Polonja-Warsz.), 
Zdzisławski, Miodoński, Pluciński (Cracovia), 
Szostak, Stok (YMOA-Kraków), Nowakowski 
(AZS-Warezawa). 


Co futro = to Edmund Rychter = go palto — to Edmund Rychter — 00 ubranie = to Edmund Rychter, Poznań, Ostrów Wielkop. 
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miesięcznie 2,34 zł, kwartalnie 1,01. Poczta przyjmuje zamówienia tylko na 
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Nakład | czcionki: Drukarnia Polsks Spółka Akcyjna, Poznań, św, Marein 70. 


strajków 
GstBrczonyc. 


e dalsze słowo 10 . Za róż 
ek pa rsć PA e t 


edziałny Andrzej Trella s Poznania, — Za wszystkie wiadomości £ artykuły a m. Łodzi odpowiada Leon Trella, Łódź Pistrkowska Bi, — Za owłoszenia i reklemy odpowiada 


y. na stronie 4-lammowej 
gr. na sonio 4-tej 50 
na stronie wiadomości lokalnych 
ane oras a zastrzeżeniem 

slów, w tem 6 naglówkowych 


two nia odpowiada, 


w dawnietwo nie odpowiada za dostarczenie a i 
prócz eroe do Dima, a abonenci mie mają prawa domagania mią Sie- 


Kraina maharadzów 


W społeczeństwie polskiem obserwujemy 
od kilku lat wielki pęd do podróżowania. 
Biura podróży prześcigają się w urządzaniu 
coraz bardziej pomysłowych wypraw po lą- 
dach i morzach, niemniejszy ruch wykazują 
co zasobniejsze osoby prywatne. Roaszerza- 
my horyzonty. poznajemy kraje bliskie i da- 
lekie, z zapałem poznajemy „cudze podwór- 
ka“, Chciałoby się poznać jak najwięcej, 
nasycić oczy wrażeniami, albumy wylepić 
pamiątkowemi zdjęciami, no i opowiadać 
swe przygody w gronie znajomych. 

Niestety, są jeszcze krainy, których zwie- 
dzenie pozostaje jedynie w świecie marzeń. 
Albo są zbyt odległe od naszych granic, 
względnie podróż taka wymaga wielkich 
kosztów. Ale z każdej sytuacji jest wyjście. 
Jeżeli nie można tam pojechać, należy kraj 


= 


W sercu Afryki. 


ten sprowadzić do siebie. Oczywiście, nie 
w istotnem tego słowa znaczeniu. W takim 
wypadku wielkie usługi oddaje nam film. 

[lu ludzi marzy o poznaniu tajemniczych 
Indyj, przepięknej krainy maharadżów! Ślę- 
czą nad atlasami, opisami krajoznawczemi, 
by choć w ten sposób zadośćuczynić pra- 
gnieniom. 

Aż oto przychodzi tym wszystkim z po- 
mocą znakomity angielski reżyser Robert 
Flaherty. Wybrał się przed rokiem do Indyj 
i tamm, w dzikich ostępach dżungli nakręcił 
wielki film p. t. „Elephant boy“ (Kala-Nag), 
w którym ukazuje nam cały czar krajobrazu 
ojczyzny Hindusów na tle emocjonującej 
akcji, opiewającej dzieje małego chłopca Sa- 
bu, oraz największego słonia na świecie — 

| Iravathy. 


Jean Yonnel gra główną rolę we filmie francuskim „Cisza mnie wzywa“. Barwna 
akcja tego filmu rozgrywa się w Hoggarze (Sahara) w roku 1914-tym, na początku 
zawieruchy wojennej. 


Nowinki 
Harold Lloyd producentem 
Paramountu 


Harold Liyod pozostaje nadal w Para- 
mouncie, tym razem jednak, jako niezależ- 
ny producent. Umowę podpisano 29 czerw- 
ca po wielotygodniowych pertraktacjach, 
prowadzonych nietylko przez Adolpha Zu- 
kora dla Paramountu, ale i przez Irvinga 
Tablbera dla Metra. Harold po niefortun- 
nem doświadczeniu z firmą Fox, zdecydował 
się nadal pracować z  Paramountem, 
z którą to firmą nie rozstawał się prawie 
w przeciągu ostatnich lat. Lloyd, który fil- 
my swoje nadal kręcić będzie w studiach 
General Service, pracować będzie z Para- 
mountem na tych samych podstawach, co 
i Emanuel Cohen, B. P. Schulberg i Harry 
Sherman. Produkować on będzie więcej niż 
jeden film rocznie w przeciwieństwie do lat 
ubiegłych. 

Wyprawa na północ 

Henry Hathaway, reżyser Paramountu, 
udał się samolotem do Ketchikan na Alasce, 
by osobiście wybrać odpowiednie miejsce, 
gdzie nakręcone będą plenery de jego naj- 
nowszego filmu. Scenarjusz tego filmu opra- 
cowuje jeden z współpracowników Hatha- 
waya przy realizacji „Bengali*, Grover 
Jones. 

REZ 


Charles Vanel, znakomity tragik sceny fran- 

cusltej, występuje z dużem powodzeniem 

we filmie „Wertige d'un soir“. (Tytuł polski 
jeszcze nie ustalony.) 


Wszyscy się uśmiechają, 


Gwiazda Paramountu Irene Bennett w czasie „suchego“ 


ód a 
treningu 


wioślarskiego. 


Poewieściopisarz 
współpracownik reżysera 


Durwid Grinstead, znany autor powieści 
„Elva”, zaangażowany został przez Franka 
Lloyda do pomocy przy opracowaniu filmu 
„Maid of Salem“, w którym rolę główną od- 
twarza Claudette Colbert, 

„Maid of Salem“ opracowany ma być na 
podstawie oryginalnego scenarjusza Bradleya 
Kinga, którego tło i akcja stanowia abso- 


kiedy Shirley Temple śpiewa i tańczy. Obrazek z nowego filmu maleńkiej gwiazdy 
pod tytułem „Kapitan Styczeń”. 


Janssen w Paramouncie 


Warner Janssen, jeden z nielicznych dy- 
rygentów amerykańskich, którzy uzyskali 
uznanie w Europie, zaangażowany został 
przez Borisa Morrosa, szefa wydziału mu- 
zycznego Paramountu. Ma on skomponować 
ilustrację muzyczną do filmu „Chińskie zlo- 
to“, w którym role główne odtwarzają: Ga- 
ry Cooper i Madeleine Carroll. Jest to 
pierwsze filmowe engagement Janssena, któ- 
ry dotychczas pracował z filadelfijską orkie- 
strą symfoniczną, a także dyrygował własną 
symfonją w ubiegłym sezonie nowojorskim. 

Wiadomość ta jest ze wszechmiar ważna 
dla naszych kinoteatrów. gdyż coraz częściej 
daje się odczuwać brak iłustracji muzycz- 
nych w filmach mówionych, co wpływa ujem- 
nie na nastrój poszczególnych scen i ogólną 
wartość obrazu. 


W miasteczku małopolskiem 


Charles Boyer i Margaret Sullavan uka- 
żą się we wzruszającym filmie t, t. „Hotel 
Imperial". Obraz ten reżyserować będzie 
Henry Hathaway, twórca niezapomnianego 
„Bengali* Akcja rozgrywa się całkowicie 
w czasie wojny światowej na froncie w za- 

l padlem miasteczku v Małopolsce. 


pod tytułem „Jadzia“ 


| Lalka czy żywa kobieta?? Scena z wesołej komedji polskiej wytwórni Blok-Muzafilm 
z Jadwigą Smosarską w roli głównej. l 


lutną nowość w dziedzinie kinematografji, 
Frank Lloyd jest nietylko producentem tego 
filmu, ale i osobiście reżyserować ma ten 
niesamowity obraz. 

Claudette Colbert, niezrównana odtwór- 
czyni „Poppei* i „Kleopatry“, jest dziś je- 
dyną aktorką w Hollywood, która mogłaby 
się podjąć równie trudnej roli, jak ta, którą 
jej w tym filmie przypadła. Paramount 
w film ten wkłada wiele kapitałów i trudu 
i spodziewa się, że będzie on dziełem epo- 
kowem. - 


Kapitalny Michał Znicz w nowej polskiej 
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Muzafilm*. 


